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OPIS
Wyprodukowana przez Ridleya Scotta ekranizacja, wydanej także w Polsce, bestsellerowej powieści "Ofiara 44" Toma Roba Smitha.
 
Stalinowska Rosja. Lew Stiepanowicz Demidow (Tom Hardy) to młody funkcjonariusz Ministerstwa Bezpieczeństwa Państwowego sprawnie pnący się po szczeblach kariery. Jest posłusznym sługą systemu, jednak pewnego dnia jego wiara w ideały Partii zostaje zachwiana. Przełożeni każą mu zatuszować sprawę okrutnego morderstwa czteroletniego chłopca. Gdy zaczynają ginąć kolejne dzieci, narażając się na gniew zwierzchników, Demidow rozpoczyna śledztwo na własną rękę.

 

W Związku Radzieckim mordercy nie istnieją.
O PROCESIE PRODUKCJI
„System” to trzymający w napięciu, zrealizowany z wielką dbałością o historyczne detale amerykański thriller osadzony w czasach sowieckiej Rosji, państwa rządzonego żelazną ręką przez bezlitosny reżim, który nie oszczędza nikogo. Historia odnosi się również do ‘rzeźnika z Rostowa’, Andrieja Czikatiłły, seryjnego mordercy ostatecznie skazanego na śmierć w latach 90tych XX wieku. 

Zanim władze radzieckie doprowadziły do schwytania oraz skazania mężczyzny, Czikatiło okaleczył i pozbawił życia pięćdziesiąt dwie kobiety i dzieci. 

Opierając się na tamtych strasznych wydarzeniach, pisarz Tom Rob Smith stworzył w 2008 roku fabularyzowaną wersję tamtych zdarzeń. Jego książka, zatytułowana „Ofiara 44”, tuż po publikacji stała się międzynarodowym bestsellerem, odbijając się szerokim echem zarówno wśród czytelników, jak i krytyków literackich. Smith został uhonorowany przez Stowarzyszenie Autorów Kryminałów prestiżową nagrodą CWA Ian Fleming Steel Dagger, a „Ofiarę 44” przetłumaczono na dwadzieścia sześć języków. Co więcej, książka stała się pierwszą częścią niezwykle popularnej trylogii, w której poczet zaliczane są także „Tajny referat” oraz „Agent 6”. 

„Wspaniałe w powieściach kryminalnych i thrillerach policyjnych jest to, że opowiadają także o społeczeństwach, w których osadzona jest ich akcja”, wyjaśnia Tom Rob Smith. „Jeśli chcecie zrozumieć świat, przyjrzyjcie się sposobowi, w jaki w danym kraju funkcjonują i w jaki sposób kreują rzeczywistość siły policyjne”.

Z kart powieści na ekran kinowy
Wielkim fanem powieści napisanej przez Toma Roba Smitha okazał się Ridley Scott, jeden z najbardziej znanych reżyserów i producentów na świecie, nominowany do wielu prestiżowych nagród, w tym do Oscara® za „Thelmę i Louise”, „Gladiatora” oraz „Helikopter w ogniu”. Podekscytowany „Ofiarą 44”, jej skomplikowaną i niejednoznaczną fabułą, precyzyjnie skonstruowaną narracją oraz znakomicie nakreślonymi postaciami, Scott zaaranżował dziewięć lat temu spotkanie z pisarzem, zapraszając go do siedziby swojej londyńskiej firmy Scott Free Films. „To było dla mnie maksymalnie surrealistyczne przeżycie”, wspomina z uśmiechem Tom Rob Smith. „Nie wiedziałem, czego oczekiwać, nie sądziłem, że to spotkanie zmieni całe moje życie”.

„Zawsze mi się wydawało, że książka, którą napisałem, będzie miała duże problemy z publikacją”, kontynuuje autor „Ofiary 44”. „W najśmielszych snach nie spodziewałem się, że osiągnie tak ogromny sukces. A tu nagle znalazłem się w londyńskim biurze Ridleya Scotta, jednego z najbardziej znanych filmowców świata, i siedząc naprzeciwko oryginalnego miecza z planu Gladiatora oraz rekwizytów z Obcego – 8. pasażera „Nostromo” zaczęliśmy rozmawiać o filmowej adaptacji mojej powieści!”, ekscytuje się pisarz. 

„Ridley od samego początku wykazał się ogromną znajomością tematu oraz zaskakująco dużą wiedzą o mojej książce. Rzucał na prawo i lewo interesującymi pomysłami na temat jej ekranizacji. Byłem zachwycony!”, opowiada Tom Rob Smith. Scott z początku planował osobiście wyreżyserować „System”, jednakże zmienił zdanie po obejrzeniu szwedzkiego thrillera „Szybki cash”, który w 2010 roku wyreżyserował Daniel Espinosa. Film ten stał się nie tylko największym komercyjnym hitem w historii szwedzkiego kina, ale pokazał także niezwykły talent Espinosy do kreowania pamiętnych i stylowych scen akcji oraz niekonwencjonalnego używania montażu.

Epicki rozmach w kameralnym dramacie
Espinosa nie zastanawiał się długo nad propozycją złożoną mu przez samego Ridleya Scotta i natychmiast rozpoczął pracę nad projektem „Systemu”, który w tamtym okresie nie miał jeszcze ustalonego konkretnego kształtu. Jego i Scotta pierwszym krokiem było zatrudnienie doświadczonego scenarzysty do zaadaptowania tej niekonwencjonalnej historii w ramy pamiętnego widowiska filmowego. Wybór padł na Richarda Price'a, nominowanego do Oscara® scenarzystę znakomitego „Koloru pieniędzy” Martina Scorsese oraz autora powieści, na podstawie której Philip Kaufman nakręcił swoich kultowych „Włóczęgów”. 

Choć akcja „Systemu” rozgrywa się w konkretnych czasach, które należało dokładnie odwzorować na ekranie za pomocą zdjęć, kostiumów, scenografii oraz innych elementów sztuki filmowej, sama historia jest uniwersalną opowieścią o tym, w jaki sposób totalitarne rządy potrafią człowieka stłamsić, zniszczyć, pozbawić nadziei oraz doprowadzić do obojętności na cierpienie innych ludzi. Od samego początku zresztą Espinosa podkreślał, że najbardziej w „Systemie” zainteresowała go możliwość zrealizowania dynamicznego kina akcji, w którym główne skrzypce graliby pogłębieni psychologicznie bohaterowie, a całość rozgrywałaby się na tle historycznych wydarzeń, które w taki czy inny sposób zmieniły cały świat.

Nieoczekiwany bohater
Podstawowym założeniem producentów „Systemu” było opowiedzenie tej historii w taki sposób, by widzowie uwierzyli w nią od pierwszej do ostatniej sekundy, nie zastanawiając się ani przez moment nad jej historyczną wiarygodnością czy wizualnym rozmachem. Do zrealizowania tak wyznaczonego celu potrzebowali aktora, który znajdowałby się w doskonałej formie fizycznej oraz potrafił unieść na swych barkach psychologiczny ciężar historii człowieka podejmującego nierówną walkę z totalitarnym reżimem. Główny bohater „Systemu” musiał bowiem nie tylko prezentować się wiarygodnie w wymagających i bardzo brutalnych sekwencjach akcji, ale także obnażyć przed publicznością własną duszę; pozwolić widzom zrozumieć targające nim rozterki. 

Filmowy Lew Demidow musiał więc wyglądać zwyczajnie, a przynajmniej w kontekście bycia trybikiem radzieckiego aparatu państwowego, lecz w głębi serca być kimś o nadzwyczajnej sile charakteru. Wcielający się w tę rolę aktor musiał wyrażać wszystkie te cechy Demidowa w niuansach oraz subtelnym ukazywaniu walki toczącej się we wnętrzu tego człowieka, który w nieludzkiej sytuacji próbuje nie zatracić swej godności oraz człowieczeństwa. Scott i Espinosa znaleźli idealnego wykonawcę w osobie brytyjskiego aktora Toma Hardy'ego, który jest obecnie uznawany za jednego z najbardziej utalentowanych artystów swego pokolenia. 

Hardy po raz pierwszy zadziwił międzynarodową widownię w 2008 roku niesamowitym występem w „Bronsonie” Nicolasa Windinga Refna, ale największe sukcesy święcił kilka lat później wraz z „Incepcją” oraz „Mroczny Rycerz powstaje” Christophera Nolana. W tym drugim zagrał psychopatycznego Bane'a, który okazał się być postacią tak wyrazistą i przerażającą, że trafił automatycznie do panteonu filmowych czarnych charakterów. W zeszłym roku Hardy pokazał się również znakomicie w thrillerze „Brudny szmal” Michaela R. Roskama, w którym wystąpił u boku nieżyjącego już Jamesa Gandolfiniego. 

Aktor mówi, że z jego punktu widzenia największą zaletą „Systemu” był świetnie napisany, zupełnie niejednoznaczny scenariusz, który dawał wszystkim twórcom ogromne pole do popisu. Dodaje także, że zawsze interesowało go wcielanie się w bohaterów, którzy zostają zmuszeni przez los do podejmowania skomplikowanych moralnie wyborów. Hardy ucieszył się również z faktu, że jego filmową żonę zagra Noomi Rapace, z którą poznał się na planie „Brudnego szmalu”.
Kobieta na krawędzi
Producent Ridley Scott poznał Noomi Rapace podczas kręcenia „Prometeusza”, w którym szwedzka aktorka grała główną rolę. Po ukończeniu zdjęć do tego niezwykłego widowiska science fiction zafascynowany Rapace Scott zaproponował jej rolę w „Systemie”. Aktorka była zachwycona możliwością ponownej współpracy z legendarnym twórcą, a gdy dowiedziała się, że na stołku reżysera zasiądzie Szwed, Daniel Espinosa, nie mogła doczekać się rozpoczęcia zdjęć. Rapace była także bardzo zadowolona z faktu, że partnerował jej będzie Tom Hardy, z którym pracowało jej się wyśmienicie na planie „Brudnego szmalu” Michaela R. Roskama.

Szwedzka aktorka, znana publiczności z grania silnych i niezależnych kobiet o skomplikowanej psychice, wciela się w „Systemie” w potulną nauczycielkę, Raisę Demidow, żonę głównego bohatera. Rola ta była dla Rapace okazją do zmiany swego filmowego wizerunku, który został ukształtowany przez „Millennium: Mężczyźni, którzy nienawidzą kobiet” Nielsa Ardena Opleva, a grana przez nią Lisbeth Salander stała się postacią ikoniczną. Ażeby lepiej zrozumieć nieśmiałą i strachliwą Raisę, Rapace starała się wyobrazić sobie sposób, w jaki paranoiczna atmosfera wytwarzana przez stalinowską dyktaturę, wpływała na życie normalnych obywateli.

Stalinowski psychopata
Każdy dobry thriller, kryminał oraz film akcji musi mieć swój wyrazisty czarny charakter. Co więcej – poziom widowiska bardzo często zależy nie tylko od głównego bohatera, ale także od atrakcyjności walczącego z nim antagonisty. W „Systemie” taką postacią jest Wasilij, śliski i zdradziecki biurokrata, pracujący w szeregach stalinowskiej tajnej policji. W rolę tę wcielił się szwedzki aktor Joel Kinnaman, tworząc postać pełnokrwistego psychopaty, który przeraża tym bardziej, że wydaje się być pozbawioną emocji maszyną.

Kinnaman znał się już wcześniej z reżyserem Danielem Espinosą, ponieważ wystąpił w głównej roli w jego wielkim hicie - „Szybkim cashu”. Międzynarodowa publiczność zakochała się w nim dzięki amerykańskiemu serialowi „The Killing”, w którym wcielił się w postać policjanta. Widzowie kinowi znają Kinnamana z kolei z remake'u „RoboCopa” w reżyserii Jose Padilhi, który był jednym z największych komercyjnych hitów zeszłego roku.

Biurokrata z sumieniem
Nominowany do Oscara® aktor Gary Oldman („Szpieg” Tomasa Alfredsona, „Dracula” Francisa Forda Coppoli), który w „Systemie” zagrał rolę zmęczonego życiem prowincjonalnego komendanta policyjnego, generała Michaiła Nesterowa, podkreśla, że współpraca ze Scottem oraz Espinosą była dla niego prawdziwą przyjemnością. Aktor mówi, że na przykładzie jego postaci widać, ile kompromisów kosztowała każda decyzja o choć niewielkiej niezależności. Systemowi ciężko było się przeciwstawić, żeby przetrwać w Rosji za czasów stalinowskiej dyktatury należało postępować dokładnie tak, jak nakazywała partia. „Tamto społeczeństwo było permanentnie poddawane ogromnej presji emocjonalnej, fizycznej i psychologicznej. Był to autentyczny terror. Ludzie tacy jak Nesterow odwracali po prostu wzrok, bo nie mogli nic zrobić”, opowiada brytyjski aktor.

„Sowiecki system był skonstruowany tak, by negować wszelkie wymysły złego kapitalizmu, a za takie były uważane między innymi morderstwo oraz prostytucja. Przecież w Raju, jakim była stalinowska Rosja, nie mogło oficjalnie dochodzić do żadnych wypaczeń”, opowiada Oldman. „W pewnym sensie ludzie tacy jak Demidow i Nesterow musieli żyć z nałożonymi kaftanami bezpieczeństwa, które blokowały ich nie tylko emocjonalnie, lecz także etycznie”, kontynuuje aktor. „Jeśli ktoś przejawiał choćby minimalnie odmienny sposób myślenia, który nie zgadzał się z oficjalnym programem partii, mógł zostać skazany przez Stalina i jego sługusów na wygnanie. Tak właśnie skończył Nesterow, który musiał wyjechać do maluteńkiego miasteczka Vosk na krańcu znanego sobie świata”.

Gdy Demidow tam dociera, aby spotkać się z Nesterowem, na miejscu zastaje człowieka pogodzonego ze swoim losem oraz faktem, że z człowieka ambitnego i prawego stał się ograniczonym z każdej strony lokalnym komendantem policji. „Michaił nie znajduje się już pod czujnym okiem moskiewskich agentów, nie jest poddawany permanentnej inwigilacji, a to dało mu choć trochę wolności”, opowiada Oldman, który zmierzył się z podobną rolą kilka lat temu w podejmującym temat Zimnej Wojny thrillerze „Szpieg” Tomasa Alfredsona. „Nesterow uwił sobie przytulne gniazdko i nie ma zamiaru w żaden sposób ryzykować nowego życia w tej malutkiej społeczności. Pojawienie się Lwa sprowadza na niego potencjalne zagrożenie”.

Gdy jednak główny bohater „Systemu” wyjaśnia byłemu generałowi, że stara się wytropić seryjnego mordercę, który porzuca ciała swych młodych ofiar niedaleko linii kolejowych, Nesterow zgadza się mu pomóc. Rozumie, że nie może zawsze uciekać. Sam ma zresztą dzieci, które kocha ponad życie, nie mógłby więc narażać ich na jakiekolwiek ryzyko. „Można powiedzieć, że Lew nie tylko pobudza go do działania, ale także przypomina Nesterowowi o czymś, o czym ten dawno temu zapomniał – o sumieniu”, opowiada z emfazą brytyjski aktor.

Sowiecka moda
Odwzorowywanie epoki rozpoczyna się zazwyczaj od kreacji ubiorów, które stanowią przedłużenie każdego społeczeństwa, ukazując realia ludzkiego życia w danych czasach. W przypadku „Systemu” odpowiedzialność za stworzenie odpowiednich strojów wzięła na siebie Jenny Beavan, kostiumografka ośmiokrotnie nominowana do Oscara® i raz nagrodzona tą prestiżową statuetką, za swoją pracę na planie „Pokoju z widokiem” Jamesa Ivory'ego. W ostatnich latach Beavan dosyć często pracowała przy projektach kostiumowych, których akcja rozgrywała się na przełomie różnych epok w historii Wielkiej Brytanii – tworzyła między innymi kostiumy do „Sherlocka Holmesa” Guya Ritchiego i „Jak zostać królem” Toma Hoopera. 

„System” zapewnił Beavan możliwość zgłębienia zupełnie innych realiów, kostiumografka rzuciła się więc z wielką radością w wir pracy i przygotowała dziesiątki projektów pasujących do stylu życia w sowieckiej Rosji. Gdy Beavan zaplanowała już wszystkie detale garderoby cywilnych bohaterów „Systemu”, zaczęła poszukiwać w Internecie magazynów z używaną odzieżą. Do swojej ekipy zatrudniła następnie Joannę Weaving, specjalistkę od dostosowywania kostiumów do realiów epoki, która wraz z grupą czeskich artystów zaczęła postarzać wszystkie zdobyte lub zaprojektowane ubiory. Na potrzeby strojów wojskowych, które noszą między innymi Lew oraz Wasilij, Beavan podjęła współpracę z polskimi wytwórcami oraz producentami odzieży.

Moskwa nad Wełtawą
Zdjęcia do „Systemu” powstawały latem 2013 roku, przez piętnaście tygodni, w Czechach. Praga, stolica tego uwielbianego przez filmowców kraju, który zapewnia zarówno świetne wyposażenie techniczne, jak i jedyne swoim rodzaju lokacje, została wystylizowana przez twórców „Systemu” na Moskwę epoki zimnowojennej. Przepiękny praski Teatr Narodowy oraz neorenesansowa hala koncertowa Rudolfinum posłużyły za lokacje do scen, w których elitarna grupa agentów Ministerstwa Bezpieczeństwa Państwowego ogląda wraz z żonami „Jezioro Łabędzie” w wykonaniu legendarnego rosyjskiego Baletu Bolszoj. Z kolei dwukrotnie nominowany do Oscara® scenograf Jan Roelfs („Gattaca” Andrew Niccola) zaprojektował i nadzorował budowę stu dwudziestu pięciu planów zdjęciowych, które powstały na terenie znanego czeskiego studia filmowego Barrandov.

Espinosa i Roelfs, wspierani przez Czeski Fundusz Filmowy, który został oficjalnym partnerem „Systemu”, pragnęli jak najdokładniej odwzorować stalinowską Rosję, wliczając w to ukazywanie na ekranie dziesiątek unikatowych wizualnie miejsc. „Czechy i sama Praga zapewniły nam naprawdę niesamowite lokacje, które przypominały sowiecką architekturę z lat 50. i 60. XX wieku. Zaledwie godzinę drogi od centrum tego przepięknego miasta znajduje się profesjonalne studio Barrandov, które posiada ekipę specjalistów na światowym poziomie oraz zaplecze techniczne, którego mogą pozazdrościć największe amerykańskie studia. Wiele hollywoodzkich produkcji powstaje zresztą właśnie w Czechach, bo to prawdziwy raj dla filmowców”, kontynuuje Adam Merims, producent wykonawczy „Systemu”.
Odtwarzanie gułagu
Z miejskim splendorem filmowej Moskwy kontrastuje ponure i nużąco szare miasteczko Vosk, w którym wygnani ze stolicy Rosji Lew i Raisa po raz pierwszy spotykają się z Nesterowem. „Upiorne, plugawe i brudne w każdym kącie bagnisko”, jak określa to miejsce kostiumografka Jenny Beaven, Vosk to odizolowana od stalinowskiej rzeczywistości radziecka placówka, w której wszyscy przekreśleni przez totalitarną dyktaturę non-konformiści muszą żyć w biedzie i osamotnieniu. Jest jak kara wymierzona opozycjonistom przez komunistyczne władze, które nie tolerują innego sposobu myślenia, niż ten zatwierdzony przez partię.

Merims, który pracował już wcześniej z Espinosą na planie „Safe House” z Denzelem Washingtonem (pełnił tam również funkcję producenta wykonawczego), doskonale znał styl reżyserski szwedzkiego filmowca. Wiedział również, że Espinosa preferuje kręcenie w prawdziwych lokacjach. „Daniel uwielbia zapewniać aktorom jak najbardziej wiarygodną przestrzeń do grania. Lubi także pracować z ekipą w różnych ciekawych miejscach i czerpać inspirację z wywiązującej się na takich planach kreatywności”, opowiada Merims. „Kocha również dźwięki wypełniające prawdziwe lokacje, bo są one często niepowtarzalne”.

Z tego względu znalezienie najlepszego miejsca do nakręcenia scen rozgrywających się w miasteczku Vosk okazało się kluczowe dla powodzenia całego projektu. Filmowcy odwiedzili przeszło pięćdziesiąt lokacji znajdujących się w promieniu trzech godzin jazdy od Pragi. Ostatecznie zdecydowali się zrealizować zdjęcia w miasteczku Králuv Dvur, znanym z działającej nieprzerwanie od stu sześćdziesięciu trzech lat gigantycznej huty żelaza. „Chcieliśmy wewnątrz tej huty stworzyć całe nasze Vosk”, opowiada Merims. „Na potrzeby kreacji linii kolejowej, która odgrywa w Systemie bardzo ważną rolę, skorzystaliśmy z istniejącej infrastruktury, przerabiając szyny do przewozu wydobytego kruszcu oraz wszelkiego rodzaju ciężkiego sprzętu”.

Podróż Lwa i Raisy z Moskwy do Vosk trwa wiele godzin, ponieważ mają do przebycia sześćset kilometrów, poruszając się na dodatek maksymalnie przepełnionymi pociągami. Ażeby wiarygodnie ukazać ciężką przeprawę głównej filmowej pary, twórcy „Systemu” wykorzystali do zdjęć legendarną czeską lokomotywę „Big B”, zbudowaną i oddaną do użytku w 1928 roku oraz osiągającą maksymalną prędkość 50 km/h. Z kolei w sekwencjach na stacji kolejowej na ekranie pojawia się „German Girl”, nadal kursujący pociąg zbudowany w 1944 roku przez wiedeńską Lokomotivfabrik. „Upewniliśmy się, że nasze tory spełniały wszystkie wymogi bezpieczeństwa, a departament scenograficzny zaprojektował plan zdjęciowy tak, żeby wyglądał jak radziecka stacja kolejowa sprzed kilku dekad”, wspomina z uśmiechem Merims.

Producent wykonawczy „Systemu” dodaje, że stworzone na potrzeby zdjęć lokacje zostały zapełnione dziesiątkami statystów, ubranych zarówno w stroje Rosjan z klasy średniej, jak i ubiory prostych wieśniaków, którzy wchodzą do pociągu z kurczakami i wieloma innymi bagażami. Z kolei klimatyczny finałowy pojedynek „Systemu” rozgrywa się w pewnej fabryce w Rostowie nad Donem, gdzie operuje seryjny morderca, którego ścigają Demidow i Nesterow. Zdjęcia do tych sekwencji nakręcono w industrialnych przestrzeniach Králuv Dvur oraz Hrádek u Rokycan. Oldman tak podsumowuje „System”: „Świat, który Daniel stworzył na ekranie, jest tak realistyczny, że nie musieliśmy się aż tak bardzo wysilać, by uwiarygodnić go swoją grą”.

Stan totalitarnego umysłu
Jeśli polityka sprowadza się ostatecznie zawsze do kwestii osobistych, „System” Daniela Espinosy i Ridleya Scotta można postrzegać jako opowieść ku przestrodze, która sięga do zamierzchłych czasów, w których krwią i terrorem pisano kolejny rozdział ludzkiej historii, aby opowiedzieć coś ważnego o współczesnej rzeczywistości. Przesłanie jest bardzo proste, acz niezwykle wymowne: społeczeństwa kontrolowane przez tyranów bądź rządy oparte na totalitarnej sile zawsze prowadzą do cierpienia zwykłych ludzi, którym odebrany zostaje jakikolwiek wybór...
OBSADA
TOM HARDY (Lew Demidow)
Jeszcze kilka lat temu mało znany. Od czasów tytułowej roli w „Bronsonie” Nicolasa Windinga Refna Hardy wspiął się na wyżyny popularności i jest obecnie uznawany za jednego z najlepszych aktorów swojego pokolenia. Już niedługo zobaczymy go na ekranie w wyczekiwanym „Mad Max: Na drodze gniewu” George'a Millera oraz „Legend” Briana Helgelanda, w którym zagra obu bliźniaków Kray, jednych z najbardziej osławionych londyńskich gangsterów. Hardy pracuje również z Alejandro Inarritu i Leonardo DiCaprio nad thrillerem „The Revenant”, a na swoim koncie ma dodatkowo takie tytuły jak „Incepcja” i „Mroczny Rycerz powstaje” Christophera Nolana, „Szpieg” Tomasa Alfredsona, „Gangster” Johna Hillcoata oraz „Locke” Stevena Knighta.

NOOMI RAPACE (Raisa Demidow)
Utalentowana szwedzka aktorka o nietypowej urodzie, skora do podejmowania wyzwań oraz modyfikowania swego filmowego wizerunku, która dała się poznać światu po raz pierwszy w „Millennium: Mężczyźni, którzy nienawidzą kobiet” Nielsa Ardena Opleva oraz dwóch kolejnych częściach tej trylogii na podstawie powieści Stiega Larssona. Od kilku lat Rapace buduje sobie reputację w kinie brytyjskim oraz amerykańskim – wystąpiła między innymi w „Sherlocku Holmesie: Grze cieni” Guya Ritchiego, „Prometeuszu” Ridleya Scotta, „Namiętności” Briana De Palmy, „Czasie zemsty” Nielsa Ardena Opleva oraz „Brudnym szmalu” Michaela R. Roskama. Już niedługo zobaczymy ją u boku Michaela Douglasa i Orlando Blooma w „Unlocked” Michaela Apteda oraz w powstającej właśnie kontynuacji „Prometeusza”, również w reżyserii Ridleya Scotta.

GARY OLDMAN (Generał Michaił Nesterow)
Brytyjski aktor, który od ponad trzech dekad zadziwia światową publiczność swoją wszechstronnością oraz aktorską intensywnością. Dzisiaj znany bardziej z ról Syriusza Blacka w serii o Harrym Potterze oraz nominowanej do Oscara® roli w „Szpiegu” Tomasa Alfredsona, dla miłośników kina Oldman na zawsze pozostanie tytułowym hrabią z „Draculi” Francisa Forda Coppoli, psychopatycznym Normanem Stansfieldem z „Leona zawodowca” Luca Bessona, Lee Harveyem Oswaldem z „JFK” Olivera Stone'a czy Sidem Viciousem z „Sid i Nancy” Alexa Coxa. W 1995 roku Oldman założył wraz z Douglasem Urbanskim własną firmę produkcyjną, pod szyldem której nakręcił jedyny dotychczas projekt reżyserski w swojej karierze - „Nic doustnie”.

JOEL KINNAMAN (Wasilij)
Młody szwedzki aktor, który przebojem wdarł się na salony Hollywood i po zeszłorocznym sukcesie kasowym „RoboCopa” Jose Padilhi oraz występach w „Knight of Cups” Terrence'a Malicka i „Nocnym pościgu” Jaume Collet-Serry. Znajduje się na dobrej drodze, by utrzymać swoją wysoką pozycję w amerykańskiej branży filmowej. Kinnaman sławę zdobył występami w filmie „Szybki cash” w reżyserii Daniela Espinosy, twórcy „Systemu”, a telewidzowie pokochali go w amerykańskiej wersji przebojowego serialu „The Killing”. Niedawno przyjął jedną z głównych ról w „Suicide Squad” Davida Ayera, który zapowiada się na jeden z największych przebojów 2016 roku. Kinnaman zagra między innymi u boku Willa Smitha, Jareda Leto i Margot Robbie.

PADDY CONSIDINE (Władimir Malewicz)
Uznany brytyjski aktor filmowy, teatralny i telewizyjny, a także odnoszący wielkie sukcesy reżyser – jego „Tyranozaur” zapewnił mu Nagrodę BAFTA za Najlepszy Debiut oraz Nagrodę dla Najlepszego Reżysera na Sundance Film Festival. W kinie znany jest przede wszystkim z wyrazistych ról drugoplanowych, między innymi w „Człowieku ringu” Rona Howarda, „Naszej Ameryce” Jima Sheridana, „Ultimatum Bourne'a” Paula Greengrassa czy „To już jest koniec” Edgara Wrighta. Zagrał także w „Ostatnim wyjściu” Pawła Pawlikowskiego, późniejszego twórcy „Idy”. Niedawno na ekranach polskich kin można go było oglądać w „Dumnych i wściekłych” Matthew Warchusa, a jeszcze w tym roku pojawi się u boku Michaela Fassbendera i Marion Cotillard w „Makbecie” Justina Kurzela.

JASON CLARKE (Anatolij Tarasowicz Brodski)
Uznany w rodzimej Australii aktor filmowy i telewizyjny, który od kilku lat zdobywa popularność na scenie międzynarodowej. Jason Clarke ma na swoim koncie między innymi role w „Gangsterze” Johna Hillcoata, „Wrogach publicznych” Michaela Manna, „Wrogu numer jeden” Kathryn Bigelow, „Ewolucji planety małp” Matta Reevesa, „Wielkim Gatsbym” Baza Luhrmanna oraz „Świecie w płomieniach” Rolanda Emmericha. Już niedługo zobaczymy go u boku Natalie Portman i Christiana Bale'a w „Knight of Cups” Terrence'a Malicka oraz wyczekiwanym przez fanów z całego świata „Terminator: Genisys” Alana Taylora.

VINCENT CASSEL (Major Kuźmin)
Kontrowersyjny francuski aktor filmowy, znany zarówno ze swoich odważnych ról, jak i burzliwego życia osobistego. Publiczności masowej kojarzy się z takich filmów jak „Czarny łabędź” Darrena Aronofsky'ego, „Trans” Danny'ego Boyle'a, „Bratestwo Wilków” Christope'a Gans'a czy „Wschodnie obietnice” Davida Cronenberga, jednakże miłośnikom kina europejskiego znany jest bardziej z ról w „Nienawiści” Mathieu Kassovitza, „Dobermanie” Jana Kounena czy „Nieodwracalne” Gaspara Noé. Cassel zakończył niedawno zdjęcia do „The Tale of Tales” Matteo Garrone, autora „Gomorry” i „Reality”, w którym zagrał u boku Salmy Hayek.

AGNIESZKA GROCHOWSKA (Nina Andriejewa)
Utalentowana polska aktorka, która dała już się poznać międzynarodowej publiczności rolami w świetnie przyjętych za granicą „W ciemności” Agnieszki Holland, „Wałęsa. Człowiek z nadziei” Andrzeja Wajdy oraz „Wenecji” Jana Jakuba Kolskiego. Znana także z ról w „Pręgach” Magdaleny Piekorz, „Warszawie” Dariusza Gajewskiego, „Tylko mnie kochaj” Ryszarda Zatorskiego oraz „Obcym ciele” Krzysztofa Zanussiego. „System” to jeden z pierwszych kroków postawionych przez Agnieszkę Grochowską na drodze do kariery w kinie brytyjskim oraz amerykańskim.

EKIPA
DANIEL ESPINOSA (Reżyser)
Szwedzki reżyser filmowy, którego odważny formalnie i wizualnie styl zachwycił publiczność na całym świecie, sprawiając, że z mało znanego europejskiego twórcy stał się jednym z najbardziej pożądanych europejskich reżyserów w Hollywood. Jego „Szybki cash” stał się nie tylko jednym z największych komercyjnych hitów w historii szwedzkiego kina, ale także pierwszą częścią niezwykle popularnej trylogii. Bracia Weinstein pracują już zresztą nad jego amerykańskim remake'em. W kinie amerykańskim zadebiutował filmem „Safe House”, w którym główne role zagrali Denzel Washington i Ryan Reynolds – produkcja ta zarobiła na całym świecie ponad 200 milionów dolarów, stając się jednym z największych hitów 2012 roku.

RICHARD PRICE (Scenarzysta)
Jeden z najciekawszych amerykańskich pisarzy i scenarzystów, Richard Price ma na swoim koncie aż osiem bestsellerowych powieści, wliczając w to najnowszą, „The Whites”, która w lutym 2015 roku wspięła się na jedno z najwyższych miejsc listy bestsellerów układanej przez The New York Times. Jego artykuły były publikowane między innymi w The New Yorker, Esquire, The Village Voice oraz The Rolling Stone. Napisał także scenariusze do „Koloru pieniędzy” Martina Scorsese, „Morza miłości” Harolda Beckera, „Okupu” Rona Howarda, „Shafta” Johna Singletona oraz pięciu odcinków kultowego serialu „Prawo ulicy” („The Wire”).

TOM ROB SMITH (Pisarz)
Urodzony w 1979 roku brytyjski pisarz, absolwent Cambridge University, którego powieść „Ofiara 44” stała się międzynarodowym fenomenem i wraz z dwiema kolejnymi częściami sprzedała się na całym świecie w wielomilionowym nakładzie. Smith otrzymał za swoje prace liczne prestiżowe wyróżnienia, między innymi Galaxy Book Award, International Thriller Writer Award oraz CWA Ian Fleming Steel Dagger Award. „Ofiara 44” przyniosła mu także nominację do Man Booker Prize. Najnowsza powieść Smitha, „The Farm”, stała się z miejsca międzynarodowym bestsellerem.

RIDLEY SCOTT (Producent)
Trzykrotnie nominowany do Oscara® reżyser (za „Thelmę i Louise”, „Gladiatora” oraz „Helikopter w ogniu”), na którego filmach wychowały się przynajmniej trzy pokolenia miłośników kina. Scott nakręcił między innymi takie filmy jak „Obcy – 8. pasażera „Nostromo””, „Łowca androidów”, „1492: Wyprawa do raju”, „Królestwo niebieskie”, „American Gangster” oraz „Prometeusz”. Na początku roku widzowie mieli okazję oglądać jego epicki „Exodus: Bogowie i królowie”, a obecnie pracuje nad „The Martian”, w którym główne role grają Jessica Chastain, Kate Mara i Matt Damon. Ridley Scott jest również właścicielem firmy producenckiej Scott Free Films, z którą nakręcił między innymi seriale „Filary Ziemi” oraz „Żona idealna”.

MICHAEL SCHAEFER (Producent)
W 2012 roku został mianowany przez Ridleya Scotta Prezydentem Scott Free Films, od tamtego czasu wyprodukował między innymi „Adwokata” oraz „Exodus: Bogowie i królowie” w reżyserii  Scotta. Wcześniej pracował w Summit Entertainmant, gdzie pomagał powstać takim filmom jak „Iluzja” Louisa Leterriera, „Kod nieśmiertelności” Duncana Jonesa, „Pół na pół” Jonathana Levine'a oraz nagrodzony Oscarami® „The Hurt Locker. W Pułapce wojny” Kathryn Bigelow.

GREG SHAPIRO (Producent)
Nagrodzony Oscarem® za „The Hurt Locker. W Pułapce wojny” Kathryn Bigelow producent filmowy, który ma na swoim koncie również wiele innych międzynarodowych wyróżnień. Jako producent stworzył między innymi „Wroga numer jeden” Kathryn Bigelow, „Dziennik zakrapiany rumem” Bruce'a Robinsona, „Spisek” Roberta Redforda, „Żyć szybko, umierać młodo” Rogera Avary'ego” oraz „Imigrantkę” Jamesa Graya. Obecnie pracuje nad „Weightless” Jasona Albertina, w którym główną rolę gra Jason Clarke.

ADAM MERIMS (Producent wykonawczy)
Odnoszący sukcesy w branży filmowej już od ponad trzech dekad producent wykonawczy, który nie boi się żadnych wyzwań. Zaczynał w latach 80. i 90. w niezależnych firmach produkcyjnych, pracował także przez kilka lat dla Nickelodeon Movies. Na swoim koncie ma między innymi „Kamerdynera” Lee Danielsa, „Safe House” Daniela Espinosy, „Pierwszą stronę” Billy'ego Raya, „Casanovę” Lasse Hallstroma, „Głowa do góry” Davida Duchovny'ego, „W pogoni za zbrodniarzem” Richarda Sheparda oraz kultowy serial telewizyjny „Na południe od Brazos”. 

